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STANISŁAW KRAUSS, MIECZYSŁAW CENA

w Polsce
Przebieg i rozprzeslrzenienie zakaźnej niedokrwislości koni

Niedokrwistość zakaźna koni (n. z. k.) jest
rozprzestrzeniona we wszystkich częściach świa-
ta, Jest notowana również co najmniej od l00 lat
w Europie, z wyjątkiem Wielkiej Brytanii i pół-
\\,yspu Iberyjskiego. Schorzenie to występuje sta-
cjonarnie w pewnych tylko okręgach w postaci
terenowo ograniczonl,ch enzoocji, skąd doxorrują
się sporadyczne przeIzuty przez zawleczenie na
terenv u, zasadzie wolne od n. z, k.

Dobberstein i Hemmert Hals-
w i c k (2) opisując w roku I94l rozprzestrze-
nienie n. z. k. w Europie określają dwa wyraźnie
zagęszezone regiony stałego rvystępowania tej
choroby: jeden zachodnio-europejski, obejnujący
cluże obszary na pograniczu Flancj i i Niemiec
ofaz drugi na Sląsku, Pomorzu i -lvlą2xląg5,
które określ ają jako wschodnio-europejski obszar
n. z. k., gdzie to schorzen-ie gnieździ się już od
wielu dziesiątków lat. Ziemie Zachodnie stano-
wią rvięc tereny, w których n.z.k. od dawna wy-
stępowała nagminnie i dlatego też choroba ta sta-
nowi u nas poważny problem epizootiologiczny.

\\/pływ czynników środowisko-
rvych. Za regiona|nym występowaniem n. z. k.
przenlawiają wyniki badań i obserwacji wielu
autorów. Korotkich (3) lważa, że warun-
ki środowiska zewnętrznego wywierają szcze-
gólnie duży wpłvw, na stopień rozprzestrzenie-
nia, postaci przebiegu i obraz kliniczny iej cho-
roby, twierdząc, że wirus lr. z. k. lloże rozwijać
właściwości chorobotwórcze tylko przy obniżo-
nej odporności zwierząt, spowodowanej niepełno-
rvartościowością warunków ekologicznl,ch; scho-
rzenie to zostało zatenl potraktolvane w pewnej
lnierze jako objaw niekorzystnego ukształtowa-
nia czynników środowiskowych, Autor ten wyko-
nał rozległe badania porównawcze w leśnoste-
powy]ll okręgu, w któryrll n. z. k. występowała
stacjonarnie i rv sąsiednim okręgu stepowytll.,
w którym schorzenie lvystępowało sporadycznie
w pojedyńczych przypadkach. W korrlpleksowych
badaniach wziął on pod uwagę przede wszyst-
}<irn jakość gleby, wskazując w zakażonynl okrę-
gu na wysoki stopień kwasowości gleby i nrałą
zawartość soli rvapiennyclr jako na jedną z po-
ważnych przyczyn niedoborów jakościorvych
paszy i wody pochodzących z tcgo terenu, Ta
niepełnowartościowość biochemiczna gleby da-
nych okolic warunkuje ubogi skład mineralny
roślin, bazy paszowej, a deficlztowe żywienie wy,-
wiera niekorzystny wpływ tra stan zdrowoiny po-
głowia zwierzęcego.

Jak wykazały badania składu botanicznego
roślinności ląk i pastwisk w okręgu o stacjonar-
nynr występowaniu n. z. k., uzyskane siano było

74

nrałowartościo,nve o przewadze tlrzyc i 400/o de-
ficycie wapnia oraz 20olo niedoborze fosforu.
I(orotkich badając krew koni tego okręgrr,
strvierdził u nich wyraźną hypokalcemię jako na
związany z wynlienionyini przyczynani klinicz-
ny objaw obniżenia odporności zwierząt na czyn-
niki zakażlle. Jako dowód wpłyr,vu śr.odowiska
autor ten wskazrrje na przypadki, w których ko-
nie wykazujące wyraźne objawy chorobowe prze-
niesione do nliejscowości niezakażonej, rv okręgu
stepowym nie iylko nie zdradzały widocznych
objawów, ale stan ich zdrowia znacznje się po-
prawił. Podobne spostrzeżenia opisuje Altara
(l) podając, że konie o stwierdzonych objawach
postaci podostrej i przewlekle1 n. z. k. przenie-
sione z nloczarowatych okolic uprawy ryżu do
rejonów suchvch i pagórkowatych nie wykazy-
wały jakichkolwiek objawów chorobowych jttż
u, ciągu 2-3 miesięcy po ztlianie niekorzystne-
go miejsca pobytu i były w lepszych warunkach
przez szereg lat zdolne do pracy. Rożkow (6)
i S t e c k (7) oraz wielu innych autorów wska-
zują również na wyraźny związek pomiędzy roz-
przestrzenianiem się n- z. k., a fizjograficznyrn
charakterem obszaru, uważając niepełnowarto-
ściowe warunki środowiskowe jako czynnik
usposabiający. Szwedzcy baCacze wskazują nad-
to na wpłyrv nadmiartr lub niedoboru mikroele-
mentów.

Również drugi podstawow5, czynnik środor,vi
ska, klimat zdaje się r,vywierać wyraźny wpłyrv
na przebieg n. z. k. Większość autorów stwier-
dza, że nowe pfzypadki zachorowań na n. z. k.
występują najczęściej w okresie letnio-jesiennym,
podczas gdy w innych okresach obserwuje się
raczej przebieg przewlekły. Wyszeless ki
(10) na podstawie danych statystycznych z 3 la1
wykazał, że w pierwszym kwartale przypa-
dło 2,60/o, rv drugim 2,50/o, w trzecim 68,90io
i w czwartym 290lo ogólnej ilośći zachorowań
la n. z. k. ta wytażna sezonowość jest związa-
na niewątpliwie z okresowymi zmianami żywie-
nia, pracy i utrzymania. Pory roku warunkują
również rozwój owadóu, i pasożytów. W nriarę
gtomadzenia slę obserwacji coiaz wyraźniej wy-
bija się na czoło czynnikóv/ epizootiologicznych
rola owadów kłujących jako przenosicieli n. z. k.
Już przed 50 laty komisja japońska siwierdziła,
że ,ł, eniach, w których
owady z. k. nie byta prze
zwierzą na blisko sąsiadują
Ia zdro otkich uważa, ż
chorowań na n. z. k. przypada na okres masowe-
go lotu owadów kłujących, a szczególnie bąków
ikonlarów atakującvch zwierzęta głównie rra
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drogach i pastwiskach, podczas gdy w staJniach
rolę przenosicieli spełniają bolirrluszki.

Prz.ebicg i zw alczanie n. z. k. w
P o l s c e. Pierwsze przypadki n. z. k. na tere-
nie (raju zanotowano w roku 1920 w Poztlaniu
w jednostkach wojskowych, co łączono z wpro,
lvadzenieln chorych koni z Niemiec i Francji.
Jak wynika jednak z wcześniejszych opracowań
niernieckich, n. z. lt. była na tych terenach już
c]aił,niej lroto,uvana, jednak początkowo nie była
objęta ustawowym obowiązkienl, zglaszania. Do-
piero gdy oclnosne rczporządzenie zostalo wyda-
ne w r,oku 1934, zaczęto wykazywać coraz to
większą ilość zagród zapowietrzonych. W roku
1934 zanotowano n. z. k. w 6 zagrodach, w 1935 r.
już w 28 zagrodach, w r. 1936 w 44 zagrodach,
a w r. 1937 n. z. k. objęła 77 zagrod. Nie posia-
darny danych statystycznych z ostatnich dwu
przedwojennych lat. W roku 1946 siwierdzono
w województwach pomorskim i poznańskim
n. z, k. w 5 zagrodach, w r. 1947 w 8 powiatach,
12 zagrodach u 17 koni, w r. 1948 w 9 powia-
tach, 11 zagrodach u 20 koni, w r. 1949 w 6 po-
wiatach, 8 zagrodach u l5 koni, w r. 1950 w 15
powiatach, 18 zagrodach u l19 koni, w r. 1951
w 42 powiatach, 145 zagrodach u 826 koni,
lv r. 1952 w 48 powiatach, 48 zagrodach u 39l
l<oni, w r. 1953 w 9 powiatach, 19 zagrodach
u 96 koni iw r. 1954 w 3l powiatach,44 zagro-
dach u 176 koni.

Przebieg jednej z akcji zwalczania n. z. k,
w latach 1948, 1949 przedstawiał Krauss (4)
na charakterystycznym przykładzie P.S.O. Sie-
raków, gdzie choroba została zawleczona do sta-
da ogierów przez wprowadzenie chorego ogiera,
ale dzięki racjonalnenru żywieniu i prawidło-
welnu uŻllt[6*un'u ogierów schorzenie ograni_
czyło się jedynie do kilku sztuk, po których usu-
nięciu stado składające się ze l50 ogierów zo-
stało zupełnie uwolnione od tej choroby. Ciężej
natomiast przebiegała choroba w sąsiednim Po-
sadowie, co opisuje Lipanowicz (5), tłuma-
cząc to znacznie gorszymi warunkami :utrzyma-
nia. Znaczny wzrost n. z. k. zanotowany w stycz-
niu 195l , zoslał opanowany przez specjalną akcję
obejmującą l47 Państwowych Gospodarstw Rol-
nych w województwach: bydgoskirn, gdańskim,
koszalińskinr, szczecińskim, wiocławskim i zie-
lonogórskim, w których wszystkie konie tych
gospodarstw zostały poddane sześcio-miesięcz-
rTym badaniom jako podejrzane o zarażenie się
n. z. k. i podlegały w tym czasie codziennemu
termometrowaniu oraz dwukroinemu badaniu
l<linicznemu i uproszczonemu badaniu hemato-
logicznemu.

W pierwszyln kwartale 195l r. objęio badania-
nii 3948 koni, uzyskując u 3344 koni wynik
ujemny, u 604 zaś wątpliwy. Konie chore lub
podejrzane o chorobę były w okresie trwania ob-
serwacji badane komisyjnie, po czym chore ko-
nie wvbijano, poclejrzane zaś, ze względów eko-

nonicznych, grupowano w wyznaczonych gos-
podarstwach odizolowanych, po uprzednim usu-
nięciu z nich dotychczas pracujących tam koni,
W drugim kwartale poddano obserwacji 3855 ko-
ni i przeprowadzono badania kliniczne i hemato-
logiczne, w wyniku których u 1763 koni otrzyma-
no wynik ujemny, podczas gdy u 2092 wynik
był wątpliwy. Ta duża ilość wyników wątpliwych
była oparta na stwierdzeniu wielu przypadków
przyspieszenia opadu krwi w nliesiącach letnich,
a zwłaszcza w czerwcu i lipcu, na co prawdopo-
dobnie wpłynęły panujące wówczas upały. W cza-
sie tej akcji padło w pierwszym okresie 40 koni,
a zabito 49, w drugim zaś okresie padło 26 koni,
a zabito 110. Materiał ze zwierząt padłych i za-
bitych przesyłano do Działu Anatomii Patologicz-
nej PIW w Puławach, w którym koncentrują
się badania rozpoznawcze tego schorzenia z te-
renów całego Kraju. Minro niewątpliwej skutecz-
ności tej akcji można obserwować w następnych
latach znowu powolne narastanie ognisk n. z. k.
głównie w tyĆh samych powiatach, co wyraźnie
świadczy o stacjonarności schorzenia.

Rozprzestrzenienie n, z. k. Już
pierwszy rzut oka na mapę l(raju, na której za-
znaczono nriejsca występowania n. z. k. w latach
|947-1954 pozwala na stwierdzenie, że punkty
grupują się na zachodzie i północy, podczas, gdy
wschodnie i południowo wschodnie okręgi są nie-
Inal wolne od tej choroby, a zajęte są tylko nie-
liczne miejscowości, co świadczy o zwa\czantu
schorzenia, potwierdzonym też wywiaderll.

Przy współpracy Strzetrrski e go (B)
przeprowadzono studia w celu wyjaśnienia wply-
wu czynników glebowych na występowanie, roz-
przestrzenienie i przebieg n. z. k. Obszary zalęte
stacjonarnie przez n. z. k. dadzą się pod wzglę-
denl fizjograficznym ująć w trzy wyrażne okręgi,
lnianowicie; Okręg nadbałtycki obejmujący
w województwie szczecińskim powiaty Szczecin,
Kamień Pomorski, Nowogród, Lobez, w woje-
wództwie koszalińskim powiaty l(ołobrzeg, Bia-
łogard, Szczecinek, Koszalin, Sławno, Miastko,
Słupsk, w województwie gdańskinr, powiat1l
Lębork, Wejherowo, KarŁuzy, Gdańsk, Tczew,
Malbork, Elbląg, w województwie bydgoskim po-
wiat Chojnice, w woj. olsztyńskim powiat Bro-
niewo. Okręg wielkopolski (notecko-warciański)
obejmujący powiaty w woj. szczecińskiIn Myśli-
bórz, Choszczno, w woj. zielonogórskim Ęzepin,
Gorzów Wlkp., Skwierzyna, Międzyrzecz, w woj.
poznańskim Międzychód, Nowy Tonlyśl, Szattlo-
tuły, Piła, Oborniki, Wągrówiec, Gniezno, środa,
w woj. bydgoskinl Szubin, Wyrzysk, Mogilno,
Toruń, Wrocławek, Wąbrzeźno, w woj, warszaw-
skim Łęczyca. Okręg trzeci śląski (nysko-odrzań-
ski) obejmujący większość powiatu woj. zielono-
górskiego, wrocławskiego, opolskiego oraz
Ostrów Wielk. woj. poznańskiego, Rybnik, Gliwi-
ce, Stalinogród. Bielsko woj. stalinogrodziego,
Poza tynli okręgami spotykamy jeszcze oderrvane
ogniska ,,v woj. krakowskim Myślenice, w rvoj.
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rzeszowskim Nisko, w Lubelskim Lublin, Puła-
rvy, Biała oraz w warszawskim Siedlce. (ażdy
z wymienionych okręgów posiada własne wyraż-
ne oblicze fizjograficzne.

Okręg nadbałtycki obejmuje kompleksy bieli-
cowych i brunatno-bielicowych gleb lekkich
i średnich, wykształconych z utworów polodow-
cowych oraz gleb bagiennych. Na ogół wchodzą
tu w grę tereny dość ubogie, wymagające inten-
sywnego wapnowania i pełnego nawożenia typo-
wego (NPK) . Poza tym w obrębie gleb lżejszych
i bagiennych tego okręgu daje się odczuwać wy-
raźny brak magnezu.

Okręg wielkopolski zawiera dobrze już poz-
nane tereny niedoborowe, odznaczające się szcze-
gólnie dużymi brakami wapnia i magneul oraz
fosforu, zakwaszenie iych gleb jest duże, lub też
nawet bardzo duże. Na podstawie wywiad
stwierdzono , że już Niemcy stosowali na tych te-
renach nie tylko wapnowanie ale też magnezo-
wanie.

Okręg śląski jest najbardziej zróżnicowany ze
wszystkich trzech wymienionych okręgów. Naj-
wyraźniejsze oblicze nla rejon zielonogórski
obfitujący w jałowe piaski bielicowe. Jest to re-
jon niedoborów ogólnych w którym obok stoso-
wania nawozów azotowych, fosforowych i pota-
sowych powinno przeprowadzać się szczególnie
obfite wapnowanie i magnezowanie gleb.

Ęejon opolski, zlvłaszcza północny, odznacza
się także obfitością gleb piaszczystych, trochę
jednak mniej jałowych i słabiej zbie|icowanych;
wapnowanie i magnezowanie jest wskazane
w około 900/o terenu.

Rejon przedsudecki nie ma jednolitego oblicza
i wykazuje skrajną zmienność nawet w bliskich
odległościach. Ogólnie jednak biorąc charaktery-
zuje się względną obfitością w naturalne zasoby
potasu, wyzwalającego się z g|inokrzemianów
skał magmowych i wietrzeniowych.

Ęejon górnośląski jest również niejednolity
i należałoby wyróżnić na jego obszarze dwa
podrejony, mianowicie rejon zlewiska Odry, na
którym można spodziewać się poważniejszych
niedoborów, jeśli gleby uległy jakiemuś większe-
mu wyjałowieniu pod względem eksploatacji ro1-
niczej, oraz podrejon zlewiska Wisły w którym
możliwe są wszelkie niedobory,

Przeprowadzając syntezę tła glebowego ziem,
na których występuje n. z. k., należy podkreślić,
że niedobór wapnia charakteryzuje bezwzględną
większość terenów wszystkich trzech omórvio-
nych okręgów. Niedobór magnezu stanowi zja-
wisko pospolite w całości (okręgów pierwszego
i drugiego) oraz częściowo okręgu trzeciego. Za-
sobność gleb w potas za|eży na całym prawie
obszarze od intensywności nawożenia solami
potasowymi, a naturalnej zasobności tego pier-
wiastka można spodziewać się tylko w rejonie
przedsudeckim. Okręgi nadbałtycki i notecko-
warciański są ogromnie ubogie w fosfór pocho-
dzenia naturalnego. Okręg nadbałtycki charak-
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teryzdje się według wszelkiego prawdopodobień-
stwa wystarczalnością jodu i dość równomier-
nym jego bilansem. W okręgu wielkopolskim ma-
my do czynienia z dużym zróżnicowaniem bilan-
su jodowego, zaś okręg śląski jest znany jako
bezjodowy. Gleby bagienne okręgu śląskiego wy-
magają bezwzględnie miedziowania. Ogół okrę-
gów wymaga wszechstronnego intensywnego
nawożenia. W wyniku powyższej analizy rnożna
uznać wyraźny związek pomiędzy występowa-
niem w Polsce n. z, k. a warunkami ekologicz-
nymi, przyjmując, że schorzenie to powstaje m. i,
jako skutek osłabienia odporności makro,orga-
nizmu na podłożu niepełnorvartościowego żywie-
nia w określonych rejonach, szczególnie tam
gdzie gleba, woda i pasza są ubogie przede
wszystkim w sole wapnia i innych pierwiastków.

Jeśli przyjmiemy za Tomaszewskim (9),
że mamy około w 600/o gleb kwaśnych i 700/o

n. z, k. może znależć dla siebie odpowiednie wa-
runki nawet w tych okręgach, które w zasadzie
nie powinny wykazywać niedoborów.

Wnioski.
Podsumowując niniejsze rozważania na tle

warunków środowiskowych można wyciągnąć
następujące wnioski:

W okręgach nadbałtyckich, wielkopolskim
i śląskim występuje n. z, k. stacjonarnie od wielu
lat, skąd przenika sporadycznie przez zawlecze-
nia do innych dzielnic l(raju.

Okręgi, w których n, z. k. rvystępuje,
powazne niedobory soli mineralnych
a szczególnie wapnia oraz niektórych
nentów. Wobec wyjałowienia gleb konieczne

ch nawożenie, zysikim
wykorzystując bogate
eni,margli id oświad-
ały bowiem, ż wożona

gleba wywiera za pośrednictwem roślin korzyst-
rry wplyw na stan zdrowia i odporności zwterząt.

Należałoby przy opracowywaniu map nawo-
żenia uwzglgdnić również nawożenie mikroele-
mentami, organizując w tym celu współpracę
gleboznawców z przedstawicielanli weterynarii
i zootechniki.

W miejscowościach, w których n. z. k, pojawia
się sporadycznie, należałoby raczej przyspieszyć
likwidację chorych koni.

łVskazane jest zbadanie rozllieszczenia bąków
na terenie Kraju i opracowanie nretod ich tępie-
nia jako przenosicieli niektórych chorób, a przede
wszystkim n. z. k.

W gospodarstwach, w których znajdują się ko-
nie podejrzane o zarażenie się n. z. k, oraz w za-
grożonych gospodarstwach sąsiednich należy wy-
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tępić muchy przez optyskiwanie azotoksem celenr
zJikwidowania tych wektorów epizoocji.

Dopelnienie dotychczasowych metod zwalcza,
nia n. z. k. proponowanymi poprawkami i doko-
nywanymi w środowisku, podniosłoby niewątpli-
wie skuteczność akcji prowadzonej przez służbę
weterynaryjną.
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Głównym zadanieln powsialego w dniu 1.IV.
1953 roku Działu Pryszczycy PIW było przygo-
towanie oraz kontrola 1aboratoryjna i terenowa
szczepionki p l pry szczy cy.

Doceniając ważność tego zadania szczególnie
w okresie, kiedy pryszczyca opanowała niemal
caly kraj i przynosiła milionowe straty gospo-
darce narodowej, przystąpiono do wykonania
zlecclnego zadania. Brak iparótury i odpowied-
rTich urządzeń zmuszał do prowizorycznego
zorganizorvania laboratorium, aby zastępczvmi
środkami stworzyć niezbędne warunki potrzebne
do przygoiowania szczepionki. W tyrn celu jedno
z pomieszczefi zamieniono przez ogrzewanie
grzejnikarlli elcktrycznynri na cieplalkę. Kociol
i: tnieszalnikienl zastąpiono rvtrząsarvkl labora-
toryjną, a w l,azie jej uszkodzenia wytrząsanie
kontynuorvano ręcznie. Wszystkie otrzymane
serie szczepionki opario na jednym typie wirusa
pochodzenia krajowego; typ ten .ustalono przy
polllocy odczynu wiązania dopełniacza, Wirus
pasażowano na bydle przez injekcje podśluzów-
korve języka, mianowano metodą Hendersona;
najniższe trriano wirusa używanego do szcze-
pionki wynosiło 10 -10.

Szczepionka przygoiowywana była wg ogólnie
przyjętego schematu, materiał pryszczycowy
trzymany ca 20 godzin w temp. -25"C rozdrab-
niano i roztarto w wodzie destylowanej, oziębio-
nej do +4'C. Wirus ekstraho no czterokrotnie,
odwirowujac \ł,ażdorazclwc, osad. Ekstrakt sączo-
no prt,ez filtr Seitza przy użyciu sączków EK,
Z braku odpowiedniego kompresora ciecz prze-
llaczano ręcznie pompką samochodową. Szcze-
pionka zawiera 10/o wirusa pfyszczycy w płynie
buforowym z dodatkiem glikokolu, zadsorbowa-
nego na wodorotlenku glinu, inaktywowanego
formaliną w temp. 25"-27'C w ciągu 24 godz,;
pH szczepionki : 7,5, Srodki chemiczne uży-
wane do produkcji były poddawane analizie na
rniejscu co do ich jakości i przydatności do szcze-
pionki. Szczepionka po okresie dojrzewania
w chłodni przez 6 tygodni w tenrp. 2"-7"C jest
kontrolowana na:

a) czystość - zwykłymi metodami bakterio-
1ogicznymi;

b) nieszkodliwość - przez szczepienie dwóch
byczków lub jałówek, którynr podśluz_owkowo
zastrzyknięto po 2 ml badanej szczepionki.

Po szczepieniu sztuki izolowano przez 48 go-
dzin. Aby się przekonać czy użyte do kontroli
sztuki były wrażIiwe na pryszczycę wprowadzo-
no dodatkową l<ontrolę nie stosowaną w innych
krajach, nlianowicie: po 48 godzinach obser-
wacji sztuki kontrolne zakażano podśluzówkowo
zawiesiną zarazka. Po 24 godzinach uzyskiwano
10-30 gramów pęcherza, W ten sposób stwier-
dzono, że użyte do kontroli na nieszkodliwość
sztuki są wrażliwe na pryszczycę. Jednocześnie
okazało się, że szczepionka w dawce 2 ml pod-
śluzówkowo po 48 godzinach nie daje odporności
ani ogólnej ani miejscowej;

c) badanie na skuteczność polegało na szcLe-
pieniu bydla wolnego od ptyszczycy wyproduko-
waną szczepionką w dawce 30-45 tnl zależnie
od wagi zwierzęcia, podskórnie w fałd szyjny
20 n-i przed wyrostkiem mieczykowatym. Po
3-ch tygodniach obserwacji kliniczr-rej sztuki
uodpornione otaz dwie kontrolne zakażano świe-
żo p r zep as aż owanym z ar azki em p r y szczy cy pr zez
wtarcie wirusa w rozcieńczeniu l:l000 w ślu-
zowkę warg i języka tamponem z gazy. Po 7-ntiu
dniach obserwacji wszystkie sztuki poddano ubo-
jowi i dokładnie zbadano poszczególne narządrr,
W instytutach zagranicznych do użytku ciopusz-
cza się taką szczepionkę, która u 500io uodpor-
nionego bydła powoduje pojedyńcze zmiany
pryszczycowe, W przypadku uogólnienia proce-
su, szczepionki nie dopuszcza się do użytku.

Wyniki doświadczeń
Nr l. Seria Nr l szczepionki, przygotowatra

rlnia l3.X.l953, zawierająca I0/o rvirusa. Ma-
teriał wyjściowy - wirus typu A 5 pochodzący
z okolic Cieszyna. Szczep adaptuje się na świn-
kach morskich. Miano użytego zarazka po
l4 pasażach l0 -10. Po skontrolowaniu czystości
i nieszkodliwości szczepionki dnia l9.XI.1953 r.
zaszczepior;o dawką 30 ml - pięć sztuk bydła
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